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Za i n s e r a t y i  artykuły 
nadesłane od miejsca jednego 
wiersza drukiem  garm ond : 
pierwszy raz 7 et., zaś w razie 
dwu- lub wiecej razowego 
umieszczenia tak  za pierwsze 
jak  za każde następne po 6 ct 
N aleiytość steplow a od każdej 
inseraty 30 ct.

Przesyłki (fran co ) odbiera 
Administracya Gazety Lwow­
skiej (Ulica W ałowa Nr. 370).

R e k l a m a c j e  wolne od 
opłaty pocztowej.

-  31.
„G -azeta L w o w sk a 48 z do­

datkiem urzędowym wychodzi 
codziennie o 3ciej godzinie 
po po łu d n iu , z wyjątkiem 
św iąt uroczystych i niedzieli-

P r e n u m e r a t a  wynosi 
z przesyłką pocztową na rok 
cały 16 złr., na kw artał 4 złr-, 
na miesiąc 1 złr. 35 ct,. Miej­
scowa na rok  12 złr., jna 
kw artał 3 złr., na miesiąc 
1 złr.

N umer pojedynczy kosztuje 
w miejscu 5 ct., pocztą 7 ct.

C z ę ś ć  n i c u r z ę d o w a .
L w ó w , dnia 8. lutego.

Przesilenie w m inisterstwie zostało wreszcie usu­
nięte. W edług wczorajszych doniesień tch- graficznych 
bowiem  zawiera dzisiejsza >Gazeta W iedeńska- od­
ręczne pismo Najjaśniejszego Pana uwalniające J. Kx. 
hr. Alfreda Potockiego od posady prezydenta rady 
m inistrów '; w yrajające mu wdzięczne uznanie. Ró­
w niej z wszelkiem uznaniem otrzymali dymisyę m i­
nistrow ie hr. Taaffe, Tschabusclm igg, dr. S trem ayr 
i baron Petrino. Drugie najwyższe pismo odręczne 
mianuje hr. Hohenwarth m inistrem  spraw' w ew nętrz­
nych i poleca mu utworzenie nowego ministerstwa, 
które, działać ma w edług program u konstytucyjnego 
i pojednawczego. Na wniosek hr. H ohenwarth miano­
wani s ą : dr. Habietinek ministrem sprawiedliwości,
br. Holzgethan m inistrem  finansów, dr. Schaeffle mi­
nistrem handlu i szefem m inisterstwa rolnictwa, radca 
m inisterstwa Jirziczek ministrem oświecenia a jenerał 
Schńll m inistrem  obrony krajowej.

N ieporozum ienie pomiędzy rządami francuskiemu 
w Paryżu i B onieaux staje się coraz draźliwszem j 
i niebezpieczniejszem. Juliusz Favre stojący na czele 
stronnictwa pokojowego potępił zarządzone przez Gam- 

bettę w ykluczenie od wyborów członków francuskich 
dynastyi i deputow anych za czasów drugiego cesar­
stwa. Gambetta jednak ie  mimo to odstąpic»nic chce 
od wydanego dekretu i wspólnie z rządem w Bor 
deaux obstaje przy raz powziętych postanowieniach. 
Zawieszenie broni przyczynia się także do powięk­
szenia lej rozterki. Gambetta bowiem widzi w niedo- 
kładnem określeniu zawieszenie broni jedyny powód 
katastrofy, która pozbawiła Francyę całej armii w scho­
dniej. Favre chcąc zapełnić lukę w zawarłem  zawie­
szeniu b ro n i, układał się w głównej kwaterze nie­
mieckiej o zniesienie wyjątkowego po łożenia , w ja­
kiem znajduje się wschodni teatr wojny. Zawieszenie 
brom na wschodnim  teatrze wojny uczynił Bismarck 
zawisłem od poddania się Belfortu i Bitschu, lecz Favre 
nie chciał przyjąć tych warunków. Ale choćby naw et 
nastąpiła w tej sprawie zgoda, to możnaby pow ąt­
piewać, czy kom endanci obu twierdz powyższych ze­
chcą usłuchać wezwania do kapitulacji. W szakże na­
wet kom endant forteczki Langres nie chce uznać za­

w artego zawieszenia broni. Z tego widać, żc we Fran- 
cyi zanosi się na sm utną anarch ię , która przybrać 
może zatrważające rozm iary, jeżeli nie nastąpi poro­
zumienie pomiędzy Juliuszem  Favrem  a Gambettą, na 
co się jednakże wcale nie zanosi.

Pomiędzy w arunkam i pokoju ma hr. Bismarck 
żądać od Franeyi wydania 2 0  okrętów wojennych. 
Londyński korespondent angielskiego dziennika 'M an­
chester Guardian* pisze w tej sp raw ie: 'N ie wierny, 
na co użyte być mają te okręty , musi więc w tern 
tkwić jakiś powód ukryty. Mimowoli zwraca się myśl 
na konferenoyę londyńską i wspólną poli!ykę, która 
ttńędzy sobą ułożyć mieli cesarzowie niemiecki j ro ­
syjski. Dowiedziałem się od o so b y , która może być 
ćobrze poinform ow aną, że w berlińskich sferach rzą- 
dotyych uważają spełnienie życzeń rosyjskich co do 
°kręt(jw i twierdz na Czarnem morzu za fait accom - 
j^1, ^ó w ią  także, ie  Porta niedawno uległa dyplom a- 
‘ nei chytrości i zdaje się przychodzić do przeko-

nania ’ ścisłe przestrzeganie traktatu paryskiego
p  r ' ^*>6  nie leży wcale w jej interesie. Jeżeli 

raneya nie wyszle swego pełnom ocnika na konfe- 

i nie zaprotestuje przeciw tym wszystkim za- 

p0; 0r  a ê§° wobec dzisiejszych stosunków nie- 
trWa dju spodziovvać —  to konfereneya nie po- 
2°sta ,)]e ^ ° ’ §dyż kwestya luksem burgska odroczoną

, Sbwili stosowniejszej.. —

Wiedeń. Najjaśniejszy Pan przybył dnia 6. b. m. 
rano z Pesztu do 'W iednia.

Podróż Jego Excelencyi prezydenta rady 
m inistrów hr. Potockiego do Pesztu według zapewnie­
n ia  ..Post. L l.“ odniosła ten  skutek, że br. Potocki o- 
trzym ał od Najjaśn. Pana zapewnienie, iż prośbą jego 
o dymisyę w przyszłym  tygodniu stanowczo załatw ioną 
zostanie Do tej wiadomości dodaje „P. L “ następu­
jące uwagi: Pytanie zachodzi, czy i potem  fak ­
tycznie dymisyonowony gabinet nie będzie m usiał je ­
szcze załatw iać spraw dotąd, dopóki nowy gabinet nie 
zostanie utworzony lub uzupełniony, co jeżeli stosunki 
się nie zmienią, uważać m ożna za odroczenie ad  ea- 
leudas graecas. Trudności, k tóre dzisiaj staw iają p rze­
szkody usunięciu przesilenia, nie ustąpią, dopóki stron­
nictwo konstytucyjne nie porzuci swego h a s ła : non pos- 
sumus. Każdy bowiem ma tyle zmysłu politycznego, by 
poznał, że niepodobna wracać do raz już i do tego 
niefortunnie przeprowadzonej k o m b in ac ji, jeżeli chce 
się jakąkolw iek korzyść odnieść. Skoro przy obra­
dach Rady państw a robiono różnicę pomiędzy człon­
kami dzisiejszego m inisterstw a, i niektórym  z nich u  p 
h r . Potockiego dawano oznaki sympatyi, to fak t ten 
powinien dzisiaj stać się dyrektyw ą, bo nie ma powo­
du, di a którego mianoby dzisiaj zmieniać dawniejsze 
zdanie.

Odkąd ks. Karol rum uński oświadczył, iż ży­
czyłby sobie pow rócić do życia prywatnego, uważają 
powszechnie katastrofę  w Bukareszcie jako kwestyę 
czasu. Ja k  zawsze, tak  i te raz  poprzedzają samo zda­
rzenie rozm aite pog łosk i; wspominają o bezzwłocznym 
odjeździe księcia, o wkroczeniu Turków, a naw et że i 
A ustrya na ten  wypadek się przygotowuje. Zbyteczneni 
byłoby zapewnieniu, jak bezpodstaw ne są podobne wie­
ści , a korespondent w iedeński do „Boh .11 słusznie 
zwraca uwagę na depeszę nr. 98 w księdze czerwonej, 
odnoszącą się do stanow iska Austryi w tej kwestyi. 
Je s t tam  mowa O alarm ujących p og łoskach , jakoby 
w skutek tego na wschodzie zaw ikłania powstać miały, 
a zarazem  dodana uwaga, iż gabinet wiedeński nie u- 
patruje tak  długo niebezpieczeństwa, jak długo podpi­
sane na  trak tacie  paryskim  m ocarstwa tenże zachować 
zechcą. G abinet berliński ze wszelkiem uznaniem  wy­
raził się co do zajętego przez A ustryę stanowiska (por. 
dep. nr. 99). Na tern stanowisku stoi i dziś gabinet 
wiedeński, i jeżeli kiedy, to teraz  o zachowanie tra k ­
ta tu  paryskiego starać  się będzie.

Petersburg. Dnia 27. stycznia rozpoczął się 
w calem państwie rosyjskiem pobór rek ru ta . P rzy  po­
borze tym zostają uwzględnione niektóre postanowienia 
nowej reformy w systemie wojsk,nvym. I tak  nie uwzglę­
dniają już obecnie rozporządzenia , uwalniającego od 
poboru żydów ochrzczonych i tych, którzy objawili za­
m iar przejścia na wiarę chrześciańską. Od 5. kwietnia 
ustają dzisiejsze normy przy aw ansach na oficerów

Londyn. Dziwnem to się może wydać, iż wia­
domość, jakoby Niemcy żądali od Franeyi odstąpienia 
kolonii Pondicliery, w Iudyi oddawna była rozszerzoną. 
Kolonię tę — piszą „T im es“ —  często u traca ła  Anglia 
we wojnach z F ra n c y ą ; podczas pokoju pow racała zno­
wu do Anglii, a państwo to  nigdy nie uważało jej za nie­
bezpieczną posiadłość w rękach nieprzyjaciół, W n a j­
dawniejszych czasach bardzo w ażną  dla osiedU-ń euro­
pejskich było wybrzeże K orom andel, później k raina ta  
straciła  w braku odpowiednich portów swoje pierwotne 
znaczenie. Posiadłości duńskie i holenderskie przeszły 
do A nglii, zostają tam tylko francuskie i portugalskie. 
Francuskie kolonie sk ładają  się obecnie z pięciu ma­
łych osad, a mianowicie m iasta C haudernagor nad Hu- 
gly, Pondychery w- M adras; Y allanor z 45 wsiami, r a ­
zem 107 mil angielskich i około 100.000 mieszkańców. 
Francuzi tak spokojnie zachowywali się zawsze w tej 
kolonii, iż zaledwie wiedzieliśmy o nich, a jak  wiado­
mo kończą „Times11 - nie je s t naszym zam iarem  
odbierać Francuzom  tę kolonię.

Bordeaux. Do Brukseli przybyło 3. b m. kilka 
osób z Paryża. Podróż ich trw ała 50 godzin. Do g ra ­
nicy belgijskiej jechali ci podróżni przez Amiens i Se- 
dan po części powozami a po części koleją żelazną. 
Opowiadają oni, że w Paryżu panuje obecnie spokój,

ale wszyscy obaw iają się, by stan  ten  zbyt rychło się 
nie zmienił. Paryżanie bowiem uie są zadowoleni z rządu 
obrony naredowej, że nie dz ia ła ł z należytą energią 
i pozwolił Prusakom  usadowić się pod Paryżem w sil 
nych pozycyach. Gambecie zarzucają Paryżanie, że łu ­
dził ich ciągle dobremi wiadomościami. Rząd paryski 
niezadowolony je s t z delegacyi swej w Bovdeaux. Aż 
do 19. stycznia łudził się Trochu, że zbliża się pod 0a- 
ryż arm ia z odsieczą a gdy w tym dniu zrobił wy­
cieczkę, nie spotkał się z zapowiedzianą arm ią Faid- 
herbea, lecz natom iast z wiadomością o jego klęsce. 
N ędza i głód są w Paryżu ogromne, zwłaszcza między 
robotnikam i. Według opowiadań tych podróżnych już 
3. b. m panował w Paryżu bardzo wielki ruch wybor­
czy. Na jednem  zgrom adzeniu stronnictw a najskrajn iej­
szego postawiono następującę listę kandydatów : G ari­
baldi, G am betta. W allmel (Anglik, który na cele dobro­
czynne ogromne sumy przeznaczy ł), W iktor Hugo, 
Louis B lanc , Q uinet, R o ch efo rt, D elescluze, Ledru- 
Rolliu, Feliks Pyat, Saisset (adm irał), Sclioelcher, Hen­
ryk  M artin (historyk), M ichelet, D orian (m inister robot 
publicznych). Zgromadzenie przyjęło następujących kan­
dydatów większością głosów: W iktor H ugo, Garibaldi, 
Quinet, Gam betta, Saisset i Dorian. Kom itet wyborczy 
giełdy zgrom adził się już 31. z. m. i postawił kandy­
datów, między którymi spotkać się m ożna ze wszyst- 
kiemi znakomitościami z arm ii, m arynarki, z adw okata­
mi, sędziami itd. Inne stronnictw a także nie próżnują 
lecz prowadzą agitacyę wyborczą.

— „E toile“ ogłasza m anifest księcia Aumale do 
wyborców, w którym  mówi, iż przyjmie kandydaturę  do 
zgrom adzenia narodowego. P rzyznaje ' on konstytuan­
cie prawo orzekania o pokoju i wojuie. Pod względem 
przyszłej formy rządu, wykazuje przym ioty m onarchii 
konstytucyjnej i porównywa Francyę po N apoleonie III 
z Francją? po Ludwiku F ilip ie ; dodaje atoli, że nic nie 
przedsięweźmie przeciw republice i uzna ją , jeźli F ran- 
cya urządzi się sw obodnie; gotów zaś jej służyć zawsze 
wiernie.

T e a tr  w o jny .
Podajemy dokończenie konwencyi o k ap itu lac ji 

Paryża:
Art. 6. Załogi (wojsko liniow e, gwa-rdya ruchoma 

i m arynarze) fortów paryzkicli i m iasta  sta ją  się je ń ­
cami -wojennemu z wyjątkiem dywizyi z 12.000 ludzi, 
których w ładza wojskowa zatrzym a do służby we­
wnętrznej.

W ojska wzięte do niewoli złożą broń na miejscach 
wskazanych i doręczą ją  w edług zwyczaju wyznaczonym 
do tego kom isarzom ; wojska pozostaną wewnątrz miasta, 
którego bram  nie wolno im przekroczyć w czasie za­
wieszenia broni. W ładze francuskie winne czuwać nad 
tem, by wojska liniowe i gwardya ruchom a pozostały 
zgromadzone wewnątrz m iasta.

Spis oficerów wojsk w niewoli będzie wręczony 
władzom niemieckim.

Po upłynięciu zawieszenia broni zobowiązane są 
wojska armii, zam kniętej w P a ry żu , oddać się do nie 
woli niem ieckiej, w razie gdyby pokój dotąd nie został 
zawarty.

Oficerowie w niewoli zatrzym ują broń swą.
Art. 7. Gwardya narodowa zatrzymuje broń i zo­

bowiązaną je s t do czuwania nad Paryżem i utrzym yw a­
nia porządku. Również zatrzym ają broń żandarm erya i 
wojska używane do służby m iejskiej, ja k  gw ardya re ­
publikańska , ' celnicy i pom pierzy, których to  wojsk 
liczba nie przekroczy wszakże liczby 3500 luclzi.

W szystkie oddziały franctireurów  zostaną rozwią­
zane rozkazem  rządu francuskiego.

Art. 8. N a ty c h m ia s t  po podpisaniu niniejszego aktu 
i przed zajęciem fortów poczyni naczelny wódz armii 
niemieckiej wszelkie ułatw ienia kom isarzom  rządu fran­
cuskiego, którzy się udadzą do departam entów  lub za 
granicę celem przysposobienia dostawy żywności i wpro­
wadzenia jej do m iasta.

Art. 9. Po wydaniu fortów i rozbrojeniu wału o- 
pasującego załogi, stosownie do art. 5. i 6., dostawa 
żywności dla P aryża  odbywać się będzie z wszelką 
swobodą ta k  za pom ocą dróg żelaznych, jak  i rze­
cznych.

Zapasów przeznaczonych na zaopatrzenie Paryża 
n ie wolne czerpać z ziem zajętych przez wojska nie-
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m ieckie a rząd  francuski zobowiązuje się do czerpania 
ich po za linią dem arkacyjną otaczającą arm ie nie­
mieckie, gdyby dowódzcy ich nie postanowili przeciwnie.

A rt. 10. Każda osoba pragnąca opuścić miasto 
Paryż w inna być zaopatrzoną w regularne upoważnienie 
wojskowej władzy francuskiej, oraz w wizę forpoczt nie­
mieckich. Pozwolenia tak ie  będą udzielone z urzędu 
kandydatom  do deputacyi udających się na prowincyą 
i posłom  zgrom adzenia.

Cyrkulacya osób , opatrzonych w pozwolenie, do­
zwoloną jest tylko od godziny 6 rano do godziny 6 
wieczorem.

Art. 11. M iasto Paryż zapłaci kontrybucyę wojen­
n ą  w liczbie 200 milionów franków , których w ypłata 
nastąpić musi przed 15 dniem zawieszenia broni. Spo 
sób w ypłaty oznaczy komisya m ięszana niemiecka 
francuzka.

Art. 12. W czasje zawieszenia broni nie będzie 
nic wziętem z funduszów publicznych, które mogą słu 
żyć za rękojm ią pokrycia kosztów wojennych.

Art. 13. W czasie zawieszenia broni zabronione 
są : przywóz do Paryża bron i, amunicyi i środków do 
fabrykacyi je j służących.

Art. 14, W ymiana jeńców, zabranych od początku 
wojny aż dotąd przez arm ie francuskie nastąpi bez­
zwłocznie. W tym  celu złożą władze francuskie w jak  
najkrótszym  czasie imienne spisy jeńców niemieckich 
władzom  wojskowym niemieckim w Amiens, Le Mans, 
O rleanie i Vesoul. W ydanie jeńców niemieckich nastąpi 
w punktach o ile możności bliskich granicy. W tych 
samych punktach w ydadzą w ładze niem ieckie władzom 
francuskim  także w ja k  najkrótszym  czasie równą liczbę 
jeńców francuskich w randze odpowiedniej.

W ymiana rozciągnie się i na jeńców z stanu cy­
wilnego, ja k  kapitanów  okrętów niemieckiej m arynarki 
kupieckiej i n a  francuskich zakładników  internowanych 
w Niemczech.

Art. 15. U rządzoną będzie służba pocztowa dla 
przesyłki listów  niezapieczętowanych pomiędzy Paryżem  
a  departam entam i za pośrednictwem głównej kwatery 
w W ersalu.

Powyższą konwencyę stw ierdzili obecni swemi pod­
pisam i i pieczęciami.

D an w W ersalu , 28. stycznia 1871.
B i s m a r c k .  F a v r e .

O przejściu arm ii francuskiej na terytoryum  szwaj­
carskie podaje następujące szczegóły depesza jen e ra ła  
B illo ta z Perrache z dnia 3go lutego: Zasłoniwszy na 
rozkaz je n e ra ła  C linchan t odwrót arm ii, przybywam z 
upow ażnienia je g o , nie będąc internow any, zdać rz ą ­
dowi obrony narodowej spraw ę o położeniu i zażądać 
od niego rozkazów. K orpus 18ty i rezerw a biły się 
dzielnie, pierwszy pod L a Cluze i Oye przy warowni 
Joux. O dparto dwa uderzenia Prusaków  i pozostaliśmy 
n a  całej linii panam i stanowisk. W rękach naszych zo­
sta ło  64 jeńcówr. S tra ta  nieprzyjaciela by ła  znaczna. 
B rak  żywności i amunicyi w połączeniu z całością prze­
pisanego ruchu, k tó ry  skutkiem  położenia, w jakie do 
s ta ła  się arm ia przez rozejm, który wykonać należało 
w ciągu dni trzech , podczas kiedy nieprzyjaciel odby 
w ał swoje ruchy, aby nam  przeciąć związki, spowodo­
wały mnie odpowiednio do instrukcyi jenera ła  Clinchant 
zarządzić odwrót. Ten wykonany został częścią do 
Szwajcaryi, częścią zaś, ja k  się to powiodło oddzielnym 
korpusom , którym  zostawiłem  swobodę ich ruchów, do 
Gex. Bitwa dnia 1. lutego kosztowała nas 700 ludzi, a 
m iędzy tym i bohaterskiego pułkownika Achille, który 
od dwóch miesięcy mimo ran  niezagojonych szedł w 0- 
gień. Postaw a naszych wojsk tylnej straży w bitwach 
pod L a Cluse i Oye by ła  podziwienia godną, pomimo 
że rozejm pobliże Szwajcaryi i n iedostatek  od dwóch 
miesięcy doznawany wywołały niezadowolenie.

( W i a d o m o ś c i  d y ć c e z y a l n e ) .  D nia 7. stycznia 
1 8 7 1  um arł w K rzyw orów ni, pow iatu kossow skiego archidye- 
cezyi lwowskiej ks. Ję d rze j B uraczyńsk i g r. k a t.  p leb an  m iej­
scowy, licząc la t 7 8 , a będąc  księdzem  la t 5 3 .

D o parafii osieroconego probostw a w K rzyw orów ni wraz 
z filją  w B ystrcu  należy 2 0 1 1  d usz , do uposażen ia  zaś za­
ledw ie k ilka  m orgów łąk .

C zysty dochód roczny obliczony jes t n a  28  złr. ku 
czemu fundusz  re lig ijny  dop łaca  d la osoby p lebana  rocznie zł. 
3 9 2  celem  uzupełn ien ia  kongruy  jeg o  na  4 2 0  zł.

( H i .  H u g o  M e n s d o r f f )  na js ta rszy  syn nam iestn ika  
Czech księcia D ie trichstein  M ensdorff zachorow ał niedaw no na 
odrę. W kró tce  potem  zachorow ali na odrę ta k ż e  i rodz i­
ce jego .

(Z  J  a s sj p iszą do „C zernow itzer Z e itu u g "  : C ałe m iasto 
zajęte  je s t  obecnie zam achem  zbrodniczym  w ykonanym  31 . sty  
cznia przez tu te jszego  arch im andry tę  na  życie m etropolity  
Calinic M iclescu. P rzeb ieg  tej spraw y by ł n a s tę p u ją c y : Cli 
m enti a rch im an d ry ta  w tu te jszym  k laszto rze  Goli o trzym ał od 
m etropolity  p isem ną naganę . O 8 godzinie wieczem 3 1 . z. m. 
u d a ł się a rch im an d ry ta  do m etropolity  i u ża la ł się na  jed en  
wyraz u ży ty  przez m etropolitę  w n ag an ie . Rozmowa staw ała 
się coraz żyw szą, a w końcu  wezwał m etropo lita  arch im adry te , 
ażeby  się  oddalił, co ten że  uczynił. Od drzwi je d n a k ż e  wrócił 
się  a rch im adry ta , w yjął z kieszeni rew olw er i strzelił cztery 
razy  na przeciw nika swego. J e d n a  kula ugodziła  m etropolitę  
w brzuch, dwie w ram ię a czw arta  p rzeleciała  po nad jego 
głowę i ug rzęz ła  w ścian ie. In n y  arch im an d ry ta  i kuzyn m e­
tro p o lity  przybiegli i rozbroili spraw cę zam achu. R any  me 
tropolity  n ie są n iebezpieczne. Sędzia  zrob ił p ro tokół na m iej­
scu czynu i aresztow ał a rch im andry tę  Całe m iasto było zb u ­
rzone, a do przedpokoju  m etropolity  cisnęły  się tłum y ludzi 
d ow iadujących  się o zdrow ie jeg o

—  Piszą do „M osk. W ied ."  z P e tersb u rg a, źe niektó 
rzy  tam eczni doktorzy  zab ran ia ją  swoim pacyentom  w yjeżdżać 
za g ran icę. K rw aw a w ojna we F ra n c y i i w ynikłe z tąd  choro ­
b y , za tru ły  tak  strasznem i wyziewami w szystkie te  miejseo 
wości k tó rędy  przew ożą chorych i rau ionych , że zarażone bł4 
n ie ty lko  hotele i zajazdy m iast niem ieckich , a le  i wagony 
w szystkich kolei w N iem czech. Ofiarą tej nowej plagi, je s t  
poseł rosy jsk i w H adze, baron K n o rr in g , zaraził się tyfusem  
w w ag o n ie , w k tó rym  je c h a ł  z B erlina  na m iejsce swojej 
służby. Na wiosnę spodziew ają  się okropnych chorób w całej 
E urop ie . (G az. Pola.)

Gospodarstwo, przemysł i handel.
Ceny targow e w miesiącu styczniu:

D
'Os

Miejsce targu :

£'Oa03>"5

c3
£
2a
.2ćo

£

a3

O
C
S

T3Cd
PS

[zr., c. |zr. | c. |z i. j c. |„ r . | c. [zr.jc . 
w alu tą  austryacką

Mec pszenicy . 4 50 51 4 25
1

4 52
„ *yta . . ; ; ; o, 50 31— 1 60 2|94 2180
„ jęczm ienia . 2 30 2 40 2 10 2j34 2 4
„ o w s a ............................. 1 50 1!80 1 50 l 173 1;;»G
„ grochu 3 30 _ _ 3 __ i

3
2

70 318
„ h r e c z k i ........................ 2 20 2 30 2 15 52 228
„ kukurudzy . . . . __ _ m_ _
„ ziemniaków 1 20 1 40 1 10 1 10 1 2

C etnar siana 1 27 L50 1 10 1 20 1
Sąg drzewa twardego . 11 50 1040 7 11 30 11 30

» miękkiego 8 50 7 6 7 80 9 __
F unt mięsa wołowego . . — 16 — 16 — 14 — 19 __ 18
M iara w i n a ....................... — — — — — 66 — --- _

„ p i w a ....................... --- _ __ __ — —- __ _
W yrobnik z wiktem . . -- - --- 30 -- 40 -- 25 _ 40

* bez wiktu . . — 50 60 -- -- — 50 50

( M y s z y  p o l n e . )  W  roku  obecnym  gu b ern ia  K ijow ska 
doznała  szczególniejszej k lęsk i. W  powiecie h u m ań sk im , ro z ­
m nożyły się m yszy polne w ilości a iesłychauej. Z w ierzęta te 
w yrządzają ludności w ielkie szkody, z jadając  zboże, słom ę na 
dachach, i zapasy  zimowe. K orespondencya  „K ijew . T e le g r .“ 
donosi z tego pow odu szczegóły n a s tęp u jąc e : „L u d n o ść  co­
dziennie zmuszona je s t  wyrzucać pewną ilość b u ra k ó w , m ar­
chwi i kartofli, w yjedzonych przez m yszy. W łościanie napo 
ty k a ją  w la sa c h , ja k  sam i się w y ra ż a ją , po pół czetw ierika 
m yszy żywych n a  jed n em  m iejscu. W łościan ie  k tó rzy  brali 
udz ia ł w polow aniu urzędow em , w osta tn ich  dniach września, 
u p ew n iali, że w lesie na  dębach  ty leż  je s t  m yszy co i liści, 
czem u się bardzo  dziw ili Pew ien w łościanin szukając  nocą 
swoich wołów, spo tka ł posuw ającą się m asę m yszy, na  ćw ierć 
a rszyna g ru b ą  na  podobieństw o szarańczy. P. M. N. w łaściciel 
w ioski D. k tó ry  niedaw no z K ijow a pow rócił zauw ażał na 
drodze n a  po lach  ta raszczańsk ich , wśród b iałego śniegu czarną  
oazę. P okazało  się źe cała ta p rzestrzeń  b y ła  p o k ry ta  m yszą 
m i zdechłem i. N akoniec  zaczęły  m yszy z jadać  uprząż  rze ­
m ienną, nasyconą dziegciem  i p rzen ikn iona  potem  końskim .

( P o ż a r y . )  D nia 2 2 . g ru d n ia  zgorzała w T rzebosi w po ­
wiecie kotbuszow skiin karczm a dw orska. O gień m iał być po ­
d łożony. S zk o d a  (zabezpieczona) wynosi 4 0 0  złr. D n ia  5. 
s tycznia  zgorzały  w K onarach  w powiecie tarnow skim  dwa 
stogi ze sianem  i wyką. O gień m iał być podłożony. Szkoda 
wynosi 1 9 6 4  zł D nia 12. styczn ia  zgorzała w Raniżow ie w 
(5ow. kolbuszow skim  zagroda  w łościańska. P rzyczyna  pożaru 
niew iadom a. Szkoda wynosi 2 0 0  zł. D nia 16. styczn ia  zgo­
rzała w B artnem  w pow. gorlickim  zagroda  w łościańska. P rzy ­
czyna pożaru  n iew iadom a. S zk o d a  (w części zabezpieczona) 
wynosi 8 0 0  zł D nia  17 . styczn ia  zgorzała  w T rzem eśnej w 
pow. m yślenickim  zagroda  w łościańska. P rzyczyna  po żaru  n ie­
w iadom a. Szkoda wynosi 1 2 4 4  zł. D n ia  18 stycznia zgorzały 
w D ynow ie w pow. brzozowskim  dwa domy. P rzyczyna  po 
żary  by ła  nieostrożność. Szkoda (niezabezpieczona) wynosi 
6 5 0  zł. D nia 18 . styczn ia  zgorzał w Z ebranów ce w powiecie 
śn ia tyńsk im  dom jeden . P rzyczyna pożaru  n iew iadom a. Szkoda 
wynosi 2 0 0  zł. D n ia  19 . styczn ia  zgorzała  w T w ierdzy  w pow. 
m eściskim  zagroda  w łościańska. P rzyczyną  pożaru  by ła  nie 
ostrożność. Szkoda wynosi 6 0 0  zł.

Przyjechali do Lwowa.
Dnia 6. lutego 1871.

Hotel George: P i ’. Ks. Lubomirski Jer., z Niżyuca. — L i­
tyński M., 7. Holihitidy. — Terleclu Al., z Cii-siaezyna. — Trusko 
lawsiii L., z  płonny.

Hotel europejski: PP. Michałowski L., z T arnopo la .— Rub 
czyński Wł , z Stanina.

Hotel angielsk i: PP. Cieński L., z Okna. — Parzelski P r., 
z Mikołajowa. — Romanowski L . , z Sławuty, — Udrycki Adolf, 
z Mostów.

Hotel L anga: P. Starowiejski Jau , z Piasków.
Hotel K uhna: PP. Jaw orski Józ,, z Jajkow ic. — Kunaszow- 

ski D , z Perekos.
Hotel krakowski : P. Łopuszański Boh, z Czyżek.

W yjechali ze Lwowa.
Dnia 6. lutego 1871.

PP. Hr. Biliński P., do Bilinki. — Hr. Cigala Ad., do Ko­
łomyi. — Hr. Mycielski C. do Dukli. — Br. Horoch K., do W ar­
szawy. — Moser F., e. k., podpntk., do Drohowyża. — Brunicki 
Jan , do Rudy. — Grotowski L., na Podole. — Jaw ornicki F ., do 
Husowa. — Janicki R., do Tarnopola. — Jasiński Fr., do Zahai- 
pola. — Kęplic.z H., do Tarnopola — Kobuzowski C e l, do Koby 
lan. — Korzeliński Sew., d.> Bereznicy. — Petrowicz Ks., do Wo- 
łostkowa. — Peszyński T., do Kobylau. — Pretyka W ł., do Tucz­
nego, — Skrzyszewaki Stan,, do Sewerynki. — Urbański Rud., do 
Dobroszyna. — W ężyk L ,  do Krakowa. — W olfart W ., do Zarn- 
bińca. — W agner F r.. d., Polańczyk. — Zadurowiez Kaj., do Bu­
kowiny. — żubr Jan . do Kłodna. — Żurowski T., do Birczfei.

KronilŁa
—  Podn iesione  przez lw owskiego ko responden ta  b e rliń ­

skiej „N atio n a l Z eitu n g " a pow tórzone w „N . fr. P resse" 
zaża len ia  na  tru dnośc i p rzy  tran sp o rtach  n a  k o je i K aro la- 
L u d w ik a  spow odow ały c. k. je n e ra ln ą  inspekcyę  austryack ieh  
ko lei żelaznych  do w ystania pana  L oew enfelda, kom isarza d la  
kolei K a ro la  L u d w ik a  i Lwowsko czerniow iecko-jaskiej, do  L w o­
wa d la  dokładnego  p rzekonan ia  się  na m iejscu o słuszności 
ty ch  zażaleń  Pan  Loew enfeld p rzy b y ł ju ż  do Lwowa.

—  C zytam y w „C zasie11 : K om isya konkursow a do oce­
n ien ia  sz tu k  d ram atycznych , w spółub iegająeych  się  o nagrody  
przeznaczone za dw ie na jlep sze  sz tuki przez F ran c iszk a  hr. 
Ł u b ień sk ieg o  i J a n a  hr. Z am o y sk ieg o , zakończyła w dniu 
w czorajszym  posied zen ia  swoje. Zanim  ogłoszone będzie um o­
tyw ow ane spraw ozdanie z k onkursu , uchw alone na  pełnem  ze­
b ra n iu  kom isy i, pospieszam y donieść, że  p ierw szą nagrodę  zł. 
4 5 0  o trzym ał 4ak tow y d ram at p. Józefa  N arzym skiego „ E p i­
d em ia" , d ru g ą  1 5 0  zlr. kom edya w 5 ak tach  p. M ichała 
B ałuck iego  „P racow ici p ró żn iacy " , kom edyę  zaś w 5  ak tach  
p. W ładysław a Sabow skiego „ P ó ł m ilio n a" ja k o  najw ięcej po 
sz tukach  nagrodzoflyeh odpow iednią w ym aganiom  sceny, uznała 
K om isya z a  kwalifikującą się  do p rzedstaw ien ia .

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lwowie.
D nia 6 . i 7. stycznia 1871.

Pora

Baro metr 
w milime­

trach sprow 
do 0° Cel,

Stopii n 
ciepła 
według 

Cel si usa

Stan po­
wietrza 
wilgo­
tnego

K ierunek 
i siła 
wiatru

Stan
atmo
sfery

7. godz. zrana 735 22 4.8 91 PnW . sł. 10
2. god. p-> poł. 73-2.52 — 1.1 84 PdW .b-ł 10
9. godz. wieczór 7-29 43 +  1.3 86 Pd. mi 10

Śnieg i wieczoreir deszcz r=  11-37 rnm.

7. godz. zrana 727.24 +  '-1 88 Pd. b. sł. 10
"2. god. po poł. 727.71 +  1.5 86 Z. mi. 10
9. god. wieczór 732.12 — 10.6 80 Pn. , ft

I 1
Śnieg i deszcz =  4-11

( W y k a z  z m a r ł y c h  o B Ó b  o d  1. d o  1 5  s t y c z n i a  
1 8 7  1 w m i e ś c i e  L w o w i e ) .  (D okończenie.) 121 . Scharge 
G itel, żona c z a p k a rz a , 1. 8 0 ,  na sta ro ść  1 2 2 . E brenhaus 
Sehapsie  F rid , s tuden t, 1. 2 0 ,  na  zapalenie  p luc. 1 3 3 . Zbar 
L ea , żona  fak tora , 1. 50, na tu b erk u ły . 124. Bass Haimwolf, 
syn rzeżnika, 1. 1 2 ,  n a  tu b erk u ły . 1 2 5  B arte l Baile, żona 
fak tora , I. 2 4 ,  na  febrę  połogow ą 1 2 6 . B ark M oyżesz, sługa
1. 6 6 , n a  ra k a  w żo łądku . 1 2 7 . W eiustok Ohajo, dz. wyr.,
1 m, na suchoty. 1 2 8 . Bik Brońcie, dz. w y r ,  1 rok, na su ­
choty . 129 . Schlim per M a riem , dz w yr., r. 1 m. 3 , na  su ­
choty . 1 3 0 . F ischel E fro im , dz. wyr , m. 3 , n a  suchoty . 
1 3 1 . W eiss Jo n a s  , dz. w y r .,  1. 2 ,  n a  zapalen ie  p luc. 132 . 
N echeles Sara , dz. wyr., r. 1, sk a rla ty n ę. 1 3 3 . M auer Leja
dz wyr., r. 1, na cho lerynę. 134 . Cizman M arkuz, d z. wyr.,
r. 1 , n a  drgaw kę. 1 35 . Reisel Rozę, dz wyr., m. 3 , na 
drgaw kę. 1 3 6 . Schu Je n te , dz. w yr., m. 5 , na koklusz. 137 . 
K n o p f Josse l, dz w y r.,  m. 8 ,  na  zapalenie p luc. 1 3 8 . Leh 
m ann Sim che, dz. wyr., r. 1, na  wodę w głowie. 1 3 9 . B aran 
S a lam o n , dz. w y r., 1. 3 ,  n a  wodę w głow ie. 1 4 0 . F ruehs 
Sam uel, dz. w y r., m. 1 1 ,  na wodę w głowie. 141 K nopf 
B enjam in, dz. wyr., m. 4. na  konw ulsyę. 1 4 2 . Mnn, dz wyr., 
dni 3, na konwulsyę. 1 4 3  H a rin g  S a r a ,  dz. w y r., dni 6, 
n a  b rak  sił. 1 4 4 . K arp , dz. wyr., dn i 5 , n a  b rak  sił.

P r z e g l ą d
spostrzeżeń meteorologicznych we Lwowie w styczniu 1870. 

Średni stan barom etru był 735.‘"86 m illim etr przy
0 ° tem peraturze.

Najwyższy: 750 '*'93 dnia 31. w południe.
N ajniższy: 723."'33 dnia 11. w południe.
Ś rednia  tem peratura  by ła: — 7.97® Celsiua. 
Najwyższa: -j- 6.0 C. dnia 20. w południe. 
N ajniższa: — 22.9°. C dnia 1. zrana.
Średnie ciśnienie pary wynosi 2.60 millimetr. 
Największe: 5 .80nimdnia 2C. zrana.
N ajm niejsze: 0 .79nu" dnia 4. zrana.
Średnia wilgoć powietrza względna wynosiła 84.9°/0. 
Największa: 9 5 °/0 dnia 3 ,  4., 9, i 12. 
N ajm niejsza: 5 5 °/0 dnia 20. w południe.
Całkiem pogoduych dni było 1, m ało pochm ur­

n y c h : 7 ,  bardzo pochmurnych 15, całkiem posę­
pnych 8.

Średnia poehmuruość wynosiła 5.7.
Dni z śniegiem było 9, z mgłą 8V z szrouem 4, 

z mrozem 30, między temi bez odwilży 25.
Ilość opadu atmosferycznego wynosiła: 20.40 mil­

limetr.
Największa ilość opadu na 24 (godz. by ła: 9 .03miu 

dnia 21.
K ierunek w iatru wyrachowany w “/o dzielił się 

w następujący sposób: Pn. 20-68, PnW . 2*30, W. 19.53- 
PdW . 16 09, Pd 24-13, PdZ. 4-58, Z. 5-75, PnZ. 6.89-
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Średnia siła wiatru była: 1*8, burzy cicho 6

razy.
Średnia na O z o u o m e tr z e  Sclionbeina b y ła : 6 

przy 3 obserwac. d z ie n n y c h .
W p o r ó w n a n iu  z norm alną przeciętną by ł:

Stan barometru o: 1.03mra niższy. 
Temperatura o : 3 011 C. niższa.
Ciśnienie pary o: 0 '" .5 6 mi" mniejsze.
Wilgoć pow ietrza o: 2-8 % mniejsza.
Ilość dni z opadem o: 7 mniejsza.
Ilość opadu o : 22"'.34 mniejsza.

i-7

D i.H .

pociągi kolejowe na głównym dworcu Karola
Ludwika. (P o d łu g  zegaru lwow skiego.)

Odchudza ze Lw ow a do K rakow a

» • « »
„ <lo Czerni o wice

n j> *
n do B rod. i Złoć,

n " M
Przychodzą z K rakow a do Lwowa

w )> »
M z C zerniow iee „

V M U
„ z Brodów i Z ło c zo w a  „

v n *’

Pociągi kolejowe na stacyi lwowskiej Pod-
aamcze. (P o d łu g  zeg ara  lwow skiego.)

Odehndzf) do Brodów i Z łoczow a o g. 9 m. 11 rano.
„ o „ 1 2 „  12 wieczór.

n
pfZychodZłl d>> Lwo. z Brod. i Z łoez. o „ 6 „ 5 3  wieczór.

y, o „ 2 „ 19 w nocy.

0 £• 6 m. 42 rano .
0 8 7 wieczór.
0 8 32 rano.
0 » 12 W 20 w nocy.
0 n 8 5 2 rano
0 » 11 W 50 wieczór.

0 £• 7 m. 37 rano
0 J) 11 — wieczór.
0 *1 7 — rano.
0 3J 2 V 3 0 w nocy.
0 11 7 „ 2 4 wieczór.
0 n 2 11 50 w nocy.

Odpowiedzialny redaktor: Adolf Rudyński.

R e z u l t a t
z przedsięw ziętego w ażenia i rew izyi pieczyw a u tu te jszych  p iek a rzy  przez u rząd  targow y w m iesiącu styczn iu  1 8 7 1 .

Pieczywo
zbytkow e

C b e b

I m i e 
i

M iejsce
sp rzedaży

B ułki b i a ł y r a,  z w y
pszenny | żytny pbzenny | ż y tn y

n a z w i 6 k o w w a l u c i e  a u s t r y a c k i e j
ct. | łu ty ct. j łu ty |c t . |  łu ty  |e t . | łu ty | ct. łu ty ct. łu ty

G ołębiow ski Maciej 
W eigel Franciszek 
Szirina F ranciszek  
Lew icki Ja n  
N iedźw iedzki G rzegorz 
F ried rich  Jó z e f 
Szultz J a n  . . . .  
H illich W alen ty  
W łoszyński Jó z e f  . 
M razck Ł ukasz  
M uller J a n  . . . .  
Dom s R obert . 
F ried rich  H enryk  . 
K ozyrsk i J a n  .
H illich  K rzysz to f .
Diii 1 K a ta rzy n a  
Beck K lem ens .
H illich  Ja n  . . . .  
F re u n d  W ilhelm  
D aszkiewicz Ju lian  
Thorn Jó z e f 
M enseh M ojżesz 
H r. Mir . . .

) pod ra tu ­
szem

na rynku

pod 1, 5 3  m. 
.  93
« 173  
„ 76
„ 4 4 6 ' / .
„ 2 4 0  m. 
„ 74
* Id 
» 2 8 8

- I42%
„ 1 7 9  m.
- 168 „ 
W 8 5 9 ' / ,
„ 7 4  m.

,, 21*%
-  3 8 8  %  
a 74% 

19 m.
Razem

Przeciętn ie f W
styczniu  1871  
gruduiu  1 8 7 0
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Kurs ostatni

p O.00 a.

Złote au

płacą

stryackie
żądają

D. 7. lutego.
AUc. gal. kol. żel. K. L. — — — --- •245 — 246 —

„ kol. Iwow.-czerii. Jassy 
„ banku hi pet. gal c. po

— — — — 190 50 191 50

200 zł. z wpłatą 50% — — - 112 — 114 —
„ papiery (“/erl. po 200

zł. w. a ............................. c
bŁ — — — -- — — — —

Galie, bauku krajów. . . 
Listy zast. Tow. kred. gal.

<L>OW-N
— — — 70 —

5%  w. a ....................... D — — — --- 80 26 81 —
n Tow. kr. gal. 4 %  w. a. X3 — — - — 72 26 73

Banku bip. gal....................... ?3C — — — --- 87 50 88
Gal. zakl. kred. włość. . 
Oblig. indemn. gal. ,

c
s* — — — 80

73
26
20

87
73 70

„ W. Ke. Krak. . . , N — _ _ _ _
Księstwa Bukowiny . O — — — — _ — _

Poż. głod. r. 1866 po 7% 
Pier. kol. gal. K. L. I. Eiu.

a,o _ _
—

_
— — 100

_
ti n a a a — — — — — _* — —

kolei lwów. - ezermow.
’ I. Em. — — — — - — _ —

a II* f 
n t n i *D ukat holenderski . . . .

— —
5 74 5 82

„ cesarski ....................... — — — 5 78 5 84
Napoleondor ; — — — 9 86 9 94
Pól imperyał rosyjski^ . — — 9 95 10 10
Kubel srebrny rosyjski . — — --- 1 90 1 96

n papierowy „ • — — -- 1 60 1 61
Bank. poi. za 100 zł. p°l* • — — — — — r — —
T alar pruski sreb rny  * ■ — — — — — — — —
Pruskie bilety kasowe . » • - — — — 1 83 1 84— — — 121 25 122 75

Kurs giełdy wiedeńskiej.
Dnia 4. lutego 1871.

1. D ł u g  p u b l i c z n y .
A. P a ń s t w  a. 

p o ż t e z k i  n a ro d o w e ;  od stycznia do l ipca  po  5 %  
oil k w ie tn i a  do p a ź d z i e r n i k a  po 5 % .......................

(Za 100 z ł)  
pien, towar. 

67.65 67.76 
67.76 67.85

268. -  269.— 
267.— 268.— 

88.50 8 9 . -
94.2)

105.60
121.25

23.—

94.60
106.60
121.75

25.—

94.— 95.—
7 2 . - 73 —
73.26 73.75
95.25 96.75
76.25 76.50
78.50 7 9 . -

p (pien. towar.)
ozyczka w srebrze 1864 (funt. szt.) zwrotna w 36

latach po b"/a ..........................................................—.— —.—
ożyc.zka w srebrze z 1865 (franki) zwrotna w 37

latach po 5 ° / , .................................................. - — — — -■—
Metaliki po 4 7 , % ....................................................
Prąezn. do wyl. z r. 1839 '-ale losy . . .

n jt v r i 839 piąta część losów
n n n „ 1854 po 250 zł. 4%
» a „ „ 1860 po 600 zł. 6%
» » a „ 186 ) po 100 zł. 5%

Po„yezka z r. 1864 (z premia) po 100 zł.
Renty Como po 42 lir. a u s t r ć ........................................

B. K r a j ó w  k o r o n n y c h .
Obligacye indemn. po 5°/, za 160 zł.

C z e c h .............................   ,
Bukowiny . . ...................................................
G a l ic y i ......................................................................................
Niższej Austryi ...............................................................
Siedmiogrodu ...............................................................
W ę g ie r .....................................................................................
Galie, pożyczka głodowa z r. 1866 po 7 %

2. ARoye.
Banku nnglo-anstr. na 200 <1. (20 funt. szterl.)

z wypłatą 6 0 % .......................................
Inst. kred. dla handlu po 160 z l.........................
Niż.-aust. tow. eskorat. po 500 z ł.......................
Galie, banku kraj & 200 zł. wpł. 40%  . .
Galie, banku kyp. po 200 zł., wpłata 40%
Banku n arodow ego...................................................
Austr. towarz. żegl. par. po 500 zł. m k.
Kol. Ces. Elżbiety po 200 zł. m. k.
Pół. kolej po 1000 zł. w. a. . . . . . .
Kol. Kar. Lud. po 200 zł. m. k..........................
Lwnwsko-czerniow. kolej po 200 zł. w. a. w sre­

brze (20 funt. s z t . ) ..............................................
Tow. kolei żel. państwa po 200 zł. m. k, czyli 500 fr.
Połud. kolei państ. po 200 zł w. a. czyli 500 fr.
Spółki Borysławskiej & 200 zł. w. a ............................. — .—  — .—

3. L isty  zastaw ne. (za ioo  zł.)
Paw . austr. towarz. kr. ziem. przOzn. do losow.

po 5%  w s r e b r z e ................................................   106.75 107 —
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 % ........................................  71.75 72.50
Gal. banku hyp. po 6 % ....................................................87.S?5 87.75
Banku naród, w wal. austr., przezu. do los. po 5°/, 9 3 .— 93.25
W ęgier. Towar, ziemskie po 5 ‘/ j % ............................. 88.76 89.__

s » r. (renta) po 6%  . . . . — — —

4 Obllgaoye z praw em  plerw szeńtw a.
Kol. póła, po 10J zł. m. k ................................................ 90.75 91.25

» » » V n w. a ................................................  87.60 88.50

207.75 208.— 
249.80 260.— 
926.— 929.—

721.— 723. 
668.— 570.—
224.75 226.— 

2100 2105
243.76 244.—

190.50 191.— 
374.— 375.— 
183.90 184.10

(za 100 zł.)
Kolej gal. Kar. Lud. sr. po 300 zł. 6 “/ ,  za 100 zł.. 103.— 103.60 
Kol. gal. Karola Ludwika II. emigyi . . . . .  98.75 99.26

5. Losy. (za sztukę)
Inst. kred. dla handlu po 100 zł. w. a ........................  161.76 162.—
Clarego po 40 zł. m. a ........................................................ — .— __.—
Tow. żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k. . . . 96.— 98.—
Kegleyicha po 20 zł. m k...............................................16.— 17.—
Pożyczka miasia Budy po 40 zł. w. a......................... 33.— 34.—
Palfiego po 40 zł. m. k..........................................................  29.— 30.—"
Fundaeya szpit. Arcyksięcia R u d o l f a ....................... 16.60 16.60
Salma po 40 zł. m k........................................................... 39.—  40.—
St. Genois po 40 zł. m. k................................................... — .— —.—
Pożyczka miasta Stanisławowa po 20 zi. w, a. . . 26.— 27.—
Poż. Tryest. po 100 zł. m. k ............................................117.— 122.—

„ „ „ 60 zł. w. a .............................................. —
Waldsteina po 20 zl. na. k .........................................  22.— 23.—
WindischgrStza po 20 zł. m. k ............................................  20.50 22.—

W eksle.
(Na 3 miesiące.)

Amsterdam za 100 zł. hol.................................................  104.15 104.35
Augsburg za 100 zł. w p. n.............................................  103.45 103.66
Berlin za 100 tal....................................................................— .— —.—
Frankfurt 100 zł. w p. u....................................................  103.80 10S.90
Hamburg za 100 M. B. . . . ............................. 91.36 91.45
Londyn za 100 ft. szt.......................................................... 123.95 124.06
Paryż za 100 fr...................................................................... — ,— —.—

Kurs złota.
Dukat ces. men............................................................ . — —.—

peł. w a g i ...............................................................  5 84 5.86
K orona.................................. ................................................... —.—  —,—
20franków ka................................................................................9.961/ ,  9.97
Rosyjski im p e r y a ł ...............................................................—.— —,—
Talar z w ią z k o w y .........................................................................  . _  —
S r e b r o ........................................................................................... 121.50 121.76

Telegrafowany kurs wiedeński.
Dnia 7. lutego.

Jednolity dług państwa w banknotach
,  a w srebrze ........................

Losy z 1860 r o k u ...................................
Akcye banku wiedeńskiego . . . .„ „ kredytowego . . . .
Londyn 10 funtów szterlingów . . .
Srebro .........................................................
N a p o le o n d o r ..............................................
Dukat .........................................................

zł. c.
58 80
67 75
94 60

721 —

251 50
123 80
121 40

9 94
5 84

D Z I E I K U R Z Ę D O W Y .

(332 2 3) Obwieszczenie licytacyi.
L. 228. Celem wydobycia sumy 274 zł. z p. n. przez

Sirnchego R ozenbiauza przeciw małżonkom Bazylemu i 
Rozalii Kotąpskiem wygranej, będzie realność pod Nr. 
k. 1834 w Śniutyuio położona, dn. 15. lutego, 15 .m ar-
<a i 14. kwietnia 1871 o lOtej godzinie rano pod na-
^ P u ją e e m i głównemi warunkami w tutejszym sądzie
U d a w a n ą :
7y . 1- Cenę wywołania stanowi cena szacunkowa 537
dar: 1 ^ lk o  przy trzecim  term inie poniżej takowej sprze-

J nastąpić może.
kt , 5 Chęć kupienia mający sk łada wadyum 53 zł.

ore nabywcy w cenę kupna wliczone zostanie. 
po , % Cenę kupna zaraz po odbytej licytacyi do rąk  

misyi licytacyjnej złożyć należy. 
Reszta warunków w sądzie przejrzaną być może.
a . Z c. k. Sądu powiatowego

,o0 - kniatyn, dnia 21. stycznia 1871.
° 2 __T 3) E d y  k t.

We W o y /1882' . % mieJ' del- s3/d powiatowy sek. I
zawiadam ia W ładysław a Sokołowskiego, że

przeciw niemu K onstanty Doliński na  dniu 10. paź­
dziernika 1870 1. 21888 ex 1870 o zapłacenie sumy 
20 zł. w. a. z przyn. wniósł pozew, na  który term in  do 
rozpraw y na dzień 15. lutego 1871 o lOtej godzinie 
rano wyznaczono. Gdy miejsce pobytu pozwanego nie 
je s t wiadomem, przeto na koszt tegoż p. adw okata Dra. 
Gregorowicza z substytucyą p. Dra, Góreckiego k u ra ­
torem  nieobecnego ustanow ił, doręczając pozew temuż 
oraz wzywa się pozwanego, ażeby przed upływem te r­
minu wyznaczonego do obrony potrzebnych środków 
prawnych ustanowionemu kuratorow i dostarczył.

Lwów, dnia 16. listopada 1870.
(328 2 3) Obwieszczenie konkursu.

L. 91-Pr, Celem obsadzenia opróżnionej posady 
pomocnika woźnego przy c. k. sądzie obwodowym w 
Stanisławowie z roczną płacą 300 zł. w. a.

U biegający się o tę  posadę m ają swoje podania 
w przeciągu 14 dni po trzeciem  zamieszczeniu tego ob­
wieszczenia w Gazecie Lwowskiej do P rezy d y u m  c. k. 
sądu obwodowego w Stanisławowie w n ie ść  i w tychże 
udowodnić, że jako byli wojskowi w cywilnej służbie

rządowej już pozostają lub na podstawie ces. rozporzą­
dzenia z dnia 19. grudnia 1 8 5 3  jako aspiranci wojsko­
wi do służby cywilnej rządowej są prenotowani.

Z Prezydyum c. k sądu obwodowego,
Stanisław ów  dnia 3. lutego 1 8 7 1 .

/ S 4 g 1 — 3) O bw ieszczenie.
L. 62146. C. I sąd krajowy podaje do powszech­

nej w iadom ości, że K arola Tysżarskiego za głupkowa­
tego u z n a ł , nad nim kura te lę  ustanow ił i p. Ignacego 
Chrzanowskiego za kuratora  nadał.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów, dnia 24. g rudn ia  1870.

(3 0 0  3 — 3 )  E d y  k t .
L. 184. Ze strony c. k. sądu powiatowego w Uh- 

nowie podaje się niniejszym  edyktem  do p o w szech n ej  
wiadomości, że S tefan P ip a  gospodarz z U lh u w k a ^ li­
chwałą c. k. sądu krajow ego we Lwowie z dnia l ig o  
grudnia 1 8 7 0  1. 5 1 8 9 7  jako m a r n o tra w ca  z o s ta ł  uzna­
nym i tem uż kuratorem  Semka Bułyka gospodarza z 
U lhuwka ustanowiono.

Uhnów, dnia 2 8 . stycznia 1 8 7 1 .



19o
(303 1— 3) E  d  y  k  t

C- k. sąd krajowy lwowski p. Em ilię Łazowską 
jako m atkę i opiekunkę m ałoletniego Tom asza W ład y­
sław a dw. im. Łazow skiego niniejszym edyktem  zaw ia­
damia, że w  skutek prośby p. Laury Columbus z dnia 
21.1 lipca 1870 do 1. 38535 uchw ałą z dnia 3. sierpnia  
1870 1. 38535 wykreślenie uskutecznionej, na rzecz p. 
E ugeniusza Łazow skiego prenotacyi sumy 300 z ł z od­
setkam i po 6 proc. i kosztami wraz z adnotacyą sekwe- 
stracyi z części realności Nr. 79 we Lwowie do pani 
Laury Columbus należącej jako nieusprawiedliwionej, 
poleconem  została

Poniew aż m iejsce pobytu pani E m ilii Łazowskiej 
jest nieznane, przeto dla niej na jej koszt i n ieb ezpie­
czeństw o tutejszego adwokata p. Dra. M adejskiego z 
zastępstwem  p. adwokata Dra. M alinowskiego za kura­
tora ustanawiając, jem u taż uchwała tabularna doręcza  
się.

Z c. k. sądu krajowego.
Lwów dnia 2 1 . grudnia 1870.

(304 I 3) Obwieszczenie
L. 140. W skutek  rozporządzenia wysokiego c. 

k. N am iestnictw a z dnia 23go listopada 1870 1. 504 3 . 
podaje się niniejszem  na m ocy postanow ień §. 390 i 391 
ustaw y cywilnej do powszechnej wiadom ości, że w m ie­
siącu lipcu 1869 r. znalezioną zosta ła  przy brukowaniu 
rynku w R zeszow ie ukryta w ziem i sztabka złota, for­
my podłużnej wagi 2 ’/, łu ta , w artości około 70 złr. 
wal. austr.

Poprzedni dzierżycie! lub w łaściciel znalezionej 
rzeczy zechce się  celem  wydania mu takowej najdalej 
w ciągu  roku od uskutecznionego ostatn iego ogłoszenia  
niniejszego obw ieszczenia w G azecie rządowej rachując, 
w tutejszem  c k. starostw ie zg łosić  i prawo swoje n a­

leżyc ie  udowodnić, ‘jeżeli bowiem  w terminie wyż ozna­
czonym  o rzecz tę  nikt prawnie się nie upomni, postąpi 
sobie wymienione starostw o ze znalezionym  przedm io­
tem  jako skarbem bez w łaściciela  w edług w tej mierze 
obowiązujących dalszych przepisów

R zeszów , dnia 25. stycznia  1871.
(305  1— 3) Obwieszczenie.

L. 529. Od 16go lu tego 1871 począwszy będzie 
poczta p iesza Zawało w-Podhajoe zam iast 4 razy w ty 
godniu — codzień  o b ieg a ć , a to w następującym  po­
rządku :

Codzień.
Z Zawałowa o godzinie 5. m. — wieczór.
D o Podhajec „ 7. „ 4u „

Codzień
Z Podhajec o godzinie 6 . m —  rano.
D r Zawałowa „ 8 . „ 40
Ł ączy się  z pocztą wozową (9J?aQepoft) Lwów-M o- 

nasterzyska 1 napowrót.
C. k. kraj. D yrekcya poczt.

Lwów dnia 23. stycznia 1871.

u  n  fr itr a  tjj u u g , 
jJlt. ,529 . SSom 16ten §ebruav 187 1 cm batwr

biśfjer 4=mal moment liczeń gupotetipoften Z a w a łó w -P o d ­
hajce taglid) unb in rtadjftebenber SBeife 511 curfitcn :

Sagltd).
SSon Zawałów um 5 libr —  '«?. Slbeubś.
3 n  Podhajce ± 7 „ 40 „ „

Saglid).
93on Podhajce um 6  Ufyr —- Stuł).
3>tt Zawałów „ 8  „ 40 „ „
Slnfdbiujj cm bte unb »on bert 3Jła£tepofien Lem berg  

Mona? ter zyska.
Jf. f. galig. 'ilojDSMreftton.

Lemberg am 23. Sónner 1871

(309 1- -3) Tl d  y  k  t.
L. 600. C. k. sąd obw odow y w .Nowym Sączu  

zawiadam ia niniejszym  edyktem  p. Jakóba i Ryfkę Mi- 
kenbrinów, że przeciw onym M ichał Buehsbaum  w niósł 
dnia 18. stycznia 1871 1. 337 pozew o zap łacen ie sumy 
wekslowei 115 zł. w. a. z przyn., w załatw ieniu którego 
wydany zosta ł nakaz zapłaty dnia 24. stycznia 1871 r. 
1. 337.

Gdy m iejsce pobytu pozwanych jest me znane, 
przeto c .n k. sąd w celu  zastępowania pozwanych, na 
koszt i n iebezpieczeństwo tychże tutejszego p. adw o­
kata Dra. praw p. Jarosza kuratorem nieobecnych u- 
s ta no wił, z którym  spór wy.oczony według ustawy p o­
stępowania sądowego w G alicyi obowiązującego p rze­
prowadzonym  będzie.

Zaleca się  zatem  niniejszym  edyktem  p ozw an ym , 
aby potrzebne dokum enta ustanowionem u dla nich za- 
,stępcy u d z ie li l i , lub w reszcie innegu obrońcę sobie 
wybrali i o tem  ces. król. sądowi donieśli, w ogóle 
zaś aby wszelkich m ożebnycb do obrony środków pra­
wnych u ż y l i , w razie bowiem przeciwnym w ynikłe z 
zaniedbania skutki sami sobie przypisaćby m usieli.

Z c. k. sądu obwodowego.
Nowy Sącz, dnia 30. stycznia 1871

(310 1— 3) E  d  y  k  t
Nr. 16217. Stanisław ow ski c. k. Sąd obwodowy 

wzywa niniejszem  posiadacza zatraconego wekslu n a ­
stępującej treści: „Kolom ea ló te u  D ezem ber 1869, pr. 
75 fl. Ó. W. Am lte n  Mai 1870 zahlen S ie gegeu  die- 
sen Prim a-W echsel an die Ordre Memer E igen en  die 
Sum mę vou S iebzig Eiiuf Gulden in osterr. W iihrg., den 
W erth verstanden aucli stellen  ilin  a u f Rechnung ohne 
B erich t Herr Nikolaus Theodorowicz in Zywaczów. D a­
wid S Je kol, augenomm en Mikołaj Theodorowicz “ 
a tercyo : „Fiir mieli an die Ordre des Urn. Osias H al­

ler, Dawid S. Jekel“ -  aby takowy w 45 dniach od 
dnia ogłoszenia tego edyktu temu Sądowi obwodowemu 
tem  pewniej p rz e d ło ż y ł, w przeciwnym bowiem razie 
weksel za amortyzowany uznany będzie.

Stanisławów dnia 28. grudnia 1870.

(311 1 — 3) E d  y k  t.
Nr. 16239. (J. k. Sąd obwodowy Stanisław ow ski

niniejszem  wiadomo c z y n i, iż M ałgorzata Schneider na 
dniu 29. sierpuia 1866 w Stanisławowie z zostawieniem 
ostatniej woli rozporządzenia zm arła , i że według 
prawnego następstw a do jej pozostałości spadkowej 
także Jerzy Schneider syn M ałgorzaty Schneider, a 
względnie b ra t cioteczny zm arłej M ałgorzaty Schneider, 
tudzież M arya Pfleger, córka Doroty P łleger a wzglę­
dnie siostra cioteczna zm arłej M ałgorzaty Schneider — 
jako  spadkobiercy powołanemi są

Wzywa się więc tychże nieobecnych Jerzego' Schnei­
der 1 Maryę Plleger, aby w przeciągu roku  od dnia
dzisiejszego w tutejszym  sądzie się zgłosili i do objęcia 
spadku się oświadczyli, gdyż inaczej pertrak tacya  pozo­
stałości spadkowej z zgłaszającym i się spadkobiercam i 
i d la  nich ustanowionym kuratorem  p. adw okatem  Emi- 
nowiczem , przeprow adzoną będzie.

Z c. k. Sądu obwodowego
Stanisławów dnia 31. grudnia 1870.

(312 1 3 )  E d y  k t.
N r 6433. C. k. Sąd powiatowy w Kosowie u w ia­

d am ia , że na dniu 15. m arca 1860 zm arł w B rustu 
racli H arasym  M ikłaszczuk bez ostatecznej woli rozpo­
rządzenia. Ponieważ teraźniejsze miejsce pobytu p ra ­
wnego spadkobiercy Semena M ikłaszczuk sądowi wia- 
domem nie j e s t , przeto wzywa się go, by w przeciągu 
jednego roku od poniższego dnia licząc, do tutejszego 
sądu zgłosił się i swoje oświadczeuie do spadku wniósł, 
inaczej rozpoznanie spadkowe z spadkobiercam i, którzy 
się do spadku oświadczyli, i z jego kuratorem  Iwanem 
Ropornkiem  z B rustu r przeprow adzone będzie.

C. k. Sąd powiatowy.
1 Kosów 13. stycznia 1871.

(313 1— 3) Obwieszczenie.
Nr. 327. Daje się do publicznej wiadomości, że

w skutek dochodzenia, uznaje się za przyzwoleniem 
świetnego o. k Sądu krajowego z dnia 17. grudnia
1870 do 1. 59679 Jan a  K incla rodem  z Magierowa za 
m arnotraw cę, i m ianuje się pana E liasza Mikoliczyń- 
skiego kuratorem .

C. k. Sąd powiatowy.
NiemirÓAV dnia 29. stycznia 1871.

(315 1— 3) ® b i tl t.
5)łr. 13337. iBont I. f. ftdbt. beleg. 23ejir!8=@erict)te 

Seetion I. in Semberg, werben mittelft gegommittgert E diets 
biejentgen, roeldje auf bett 9łaćt)laf} ber ani 7. i&cptember
1864 311 lemberg o (nie łpimerlaffung einer leijtmitttgen '2111= 
otbnung Serftorbenen Adolfinę K ornecka eineit 'łlnfprud) 3u 
madjen gebenfen, attfgeforbeii if)ve @vbred)te_ tńnneii einem 
3al)te bei biefem f. f. ftdbt. beleg. SSe^ictbgeridjte atijumeU 
ben unb uuter 'żlusweijung ikreś (Srbved)ie» ijjre (Srbwerfla= 
rung au3ubringen, wibrigenS biejer 'Berlnffen.jd)aft, fur umdje 
ber ^ r .  2(bu © r. Dzidowski eiuftmeileii gum (Surntor be- 
fteOt werben tft, mit benjenigen bie fi$  erbSertlćirt, unb 
iljren @rbSre(^tStitel aubgewiefen tjabeu eerljnnbelt, unb iljreu 
eingeantroortet, im Sntfe W  Stiemanb erbSerflaren
iellte, ber gauje Scadjtaf) betu r'taa te  alo erbloS eingegwn 
werben wurbe.

3Som ftdbt. beleg. SBejirfd*©óerte Sectiou 1.
Seniberg am 29. iEobember 1870.

(316 1— 3) E  d y  k t.
Nr. 1063. Stanisławowski o. k. Sąd obwodowy 

jako  handlowy, pp M arcelem u i Maryi Lubini z miej­
sca pobytu niewiadomym niniejszem wiadomo czyni, że 
w skutek podania P inkasa Horowitz z dnia 1. lutego
1871 do 1 1603 przeciw nim na podstawie wekslu
z daty Stanisławów' 6 . g rudn ia  1867 , nakaz do zap ła ­
cenia aresztującej sumy wekslowej 50 złr. w. a z od­
setkami po 6 °|(, od dnia 7. lutego 1868 i kosztam i są- 
dowemi 4 z łr 94 ct. w. a. w ydanym , i ustanow io­
nem u dla nich z substytucyą Dra. Rosenberga ku ra to ­
rowi ad w. Dr. Kwiatkowskiemu doręczouym został

W zywa się przeto pp- Marcelego i M aryę Lubini, 
ażeby w razie gdyby przeciw wydanemu nakazowi z a ­
p ła ty , zarzuty jak ie  wnieść m ie li, ustanowionemu ku­
ratorow i inform acyę wcześnie udzielili, albo innego za­
stępcę obrali i o tem Sądowi don ieśli, inaczej bowiem 
złe skutki z zaniedbania tego dla nim-. wyniknąć m o­
gące, sam ym  sobie przypisać będą mieli.

Z c. k Sądu obwodowego
Stanisławów l. lutego 187i.

(319 1- 3) Obwieszczenie.
L. 1216. #  k sąd obwodowy Tarnowski zaw ia­

dam ia pp. W incentego Raczkowskiego, D am iana N ie­
siołowskiego i M aryannę Niesiołowską, iż pan A lbert 
H oenheiser przeciw tymże o ekstabulaoyę sumy 18400 zł. 
polsk. z jej atrybucyam i ze stanu biernego części dóbr 
Radgoszcz wielki skargę wniósł i o pomoc sądową p ro ­
sił, w skutek  czego term in  do rozpraw y ustuej na dzień 
31. m arca 1871 o godzinie 10. p rzedpołudniem  wyzna­
czony został

Gdy pobyt zapozwanych nie jest wiadomym, p rz e ­
to przeznaczył tutejszy sąd dla zastępstw a na koszt 
i niebezpieczeństwo tychże tutejszego adw okata D ra. p. 
Kapiszewskiego z substy tucyą p. adw okata Dra L. Pie- 
trzyckiego na kuratora , z którym  wniesiony spór według 
ustawy cywilnej dla Galicyi przepisanej przeprow adzo­
nym będzie.

Tym  edyktem  przypom ina się zapozwauym, ażeby

w przeznaczonym czasie albo się sami osobiście stawili 
albo potrzebne dokumeut-i przeznaczonem u zastępcy 
udzielili lub też innego obrońcę obrali i tu tejszem u są ­
dowi oznajmili w ogóle do bronienia prawem przepisa­
nych środków u ż y li, inaczej z swego opóźnienia wy­
nikające skutki sami sobie przypisaćby musieli 

Z rady c. k sądu obwodowego.
barnów, dnia 26 stycznia 1871.

(320. 1 3 i E d y  k t.
Nr. I. . k. Sąd powiatowy w Ulinowie podaje 

niniejszem do wiadomośpi, że w skutek zawezwania 
lwowskiego e k. Sądu krajowo-handlowego z du ia  6go 
lipęa 1870 do 1 33451 celem zaspokojenia sumy we­
kslowej Kabina Kroch w kwocie 125 złr. w. a. wraz 
z 6%  odsetkam i i kosztam i sądowymi i egzekucyjnymi 
odbędzięąię w tutejszem  zabudowaniu sądowem w dniach 
27go lutego, 27go m arca i 24go kw ietnia 1871 każdą 
razą o godzinie lOtej przed południem  przymusowa, 
sprzedaż realności w uJhnow ie pod 1. kons. 206 p o ło ­
żonej, ciała tabularnego uiemajądej du dłużnika Maxv- 
ma Szustykiewicza należącej , przy których to te rm i­
nach realność ta ,  przy pierwszych dwóch tylko wyżej 
lub z a , przy trzecim zaś także i niżej ceny szacunko­
wej najwięcej ofiarującem u sprzedaną będzie.

Cenę wywołania stanowi sądownie spraw dzona w ar­
tość 300 złr. w. a.; wadium wynosi 30 złr. w a.

Resztę warunków licytacyjnych i ak t oszacowania 
sprzedać się m ającej rea ln o śc i, m ożna w tu tejszo- 
sądowej reg istra tu rze  przejrzeć.

Uhnów 22go stycznia 1871.
(321 1— 3) E d y  k t.

Nr. 3575. Ces. król. Sąd powiatowy w Ulinowie, 
podaje niniejszem do wiadom ości, że na prośbę B azy­
lego M agury i Maryi M agurow ej, celem zaspokojenia 
preteusyi w kwocie 260 złr 81. ct. a. w. wraz z 6 
odsetkam i, kosztam i sądowymi i egzekucyjnymi, odbę­
dzie się w tutejszem  zabudowaniu sądowem w dniach 
20. m arca, 24 kw ietnia i 22. m aja 1871, każdą razą  
razą  o godzinie 10. przed południem  przymusowa sprze­
daż realności w Ulinowie pod 1. 653 położonej, ciała 
tabularnego n iem ającej, składającej się z domu m ie­
szkalnego wraz z placem  i pola pod 1. top 1081/1304 
w obszarze 731 U] sążni do dłużnika Teodora Gumow­
skiego i pola pod 1 top 1460 w obszarze 3 stąpn i do 
massy śp. Antoniego P irożka należącej; —  przy których 
to term inach realność t a , a to  przy pierw szych dwóch 
tylko wyżej lub za , p izy  trzecim  zaś i niżej ceny sza­
cunkowej najwięcej ofiarującem u sprzedaną będzie.

Cenę wywołania stanowi sądownie spraw dzona 
w artość w kwrocie 540 złr. w. a  >1 wadjurn wynosi 54 
złr. w. a.

R esztę warunków licytacyjnych i ak t oszacowania 
sprzedać się m ającej realności w reg istra turze tutejszo- 
sądowej przejrzeć można.

Ulmow dnia 30. grudnia 1870.
(343 1— 3) O b w i e s z c z e n i e .

L. 1445. C. k. sąd krajowy we Lwowie uw iada­
mia niniejsżem Franciszka Seidla, którego miejsce po­
bytu nie je s t wiadome , że pani E ilipina Seidl podała 
przeciw niem u pod dniem 8 . czerwca 1870 do 1. 3009b 
prośbę o rozdział od stołu i łoża. w skutek której u- 
chw ałą#z dnia dzisiejszego 1. 1445 term in do p rzesłu­
chania * stron na dzfSń 27. lutego 1871, godzinę 4. po 
południa wyznaczono i uchwałę tę ustanowionemu ró ­
wnocześnie kuratorow i p adwokatowi Drowi. Pfeifero- 
wi z zastępstw em  p. adw okata Dra. Małego doręczono.

Wzywa się przeto p. F ranciszka S e id l, ażeby t e ­
muż kuratorowi udzielił potrzebnej inform acyi lub obra ł 
innego pełnomocnika., gdyż w razie przeciwnym wynikłe 
z zaniedbania tego skutki sam sobie przypisze.

. ^  -■ k. sądu krajowego.
Lwów dnia 28. stycznia 1871.

(344 l— 3) Obwieszczenie.
L. 3931- Podaje się do powszechnej wiadomości, 

że na podstawie prawomocnej ugody z dnia 15. stycz­
nia 1867 1. 14&- tudzież uchwały z duia 27. września 
r. b. liczba 2939 ak t oszacowania % części realności 
Nr. 39 do wiadomości sądowej przyjm ującej, celem za­
spokojenia wywalczonej przez małżonków Józefa i  Wik- 
toryę Jagielskich od masy ś. p F ranciszka Papierz 
własność M agdaleny Papierz stanowiącej sumy 327 zł. 
50 ct., oraz niniejszego podania w kwocie 24 zł. 72 c. 
przyznających się, egzekucyjna sprzedaż 13 części rea l­
ności Nr. 46-39 w W ieliczce położonej, dłużników w ła­
snej, w term inach dnia 17. lutego 1871, dnia 17. m ar­
ca 1871 i dnia 21. kw ietnia 1871, zawsze o godzinie 
9tej rano w sądzie tutejszym  pod warunkam i w ekspe- 
dyturze sądu do przejrzenia służącem i przedsięw ziętą 
będzie.

Chęć licytow ania mający zechcą się , zaopatrzeni 
w lOproceutowe wadyum na czasie i oznaconym  m iej­
scu znajdować.

G  k sąd powiatowy
W ieliczka,/dnia 31. grudnia L870.

Oświadczenie.
Podniesione przeze mnie w podaniach do sądów 

przeciw osobie W ielmożnego pana Romana Jam ińskiego, 
ces. król. ad junkta  sądowego w U linow ie, zarzutv w 
okresie jego urzędowania, uznaję jako  bezzasasadne, i 
takowe jako  ua uprzedzeniu polegające, po powziętem 
przy rozprawie sądowej przekonaum  o mylnej podsta ­
wie tego uprzedzenia, niniejszem  publicznie odwołuję, 

(ais i>—3) Kfi. Maciej Nestorowicz,
gr. k. paroch w Ulhuwku Poczta TJhnów.

Z  d r u k a r n i  JE. W  i m a r z a .


